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strzegamy. Owszem, można już zauważyć po
wrót, ac~ powolny, lecz stały ku normalnym 
stosunkom produkcyi. Należy i to jeszcze stwier
dzić, że ostatnie przesilenie, lubo bolesne i 
obejmujące szerokie kr~gi życia handlowego 
i przemysłowego, lubo istotnie uwarunkowane 
nadmiernym rozrostem kredytu i rozszalałą 
spekulacyją, właściwie wcale nie wniosło czyn
ników destrukcyjnych do prawidłowej produ
kcyi. Klęsk doznała tylko przedsięhiorczość 
spekulacyjna we wszystkich swych przejawach. 
Jeżeli zaś, mimo to, rozmiary przesilenia lry
ły tak potężne, jeżeli zniżld wartości docho
dziły do granic tak szerokich, jeżeli skutki 
kryzysu dosięgły tak licznych sfer życia gospo
darczego. to dowód tylko, iż spekulacyja obję
ła bardr.o rozległe pole działalności handlolYo
prr.emysłowej. 

I oto wątpliwości żadnej nie ulega, że roz
rastający się, wszechpot~żny system kredytowy 
przyspieszył i tym razem materyjalny rozwój 
sił produkcyjnych, ułatwił im oparcie się na 
pierwiastkach spekulacyi i stworzył nowy 
okre. nadwytwórczości. Sam kredyt zresztą, 

!!WS2%Xi5i222222G!!!!!!!!!!!!!i!!!!i!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!i!!il!ii!!!!!GGG3GQQGGGQQZ?G!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~6 złu et zon y pozorami rozlew i tu przem ysło wego, do 
którego sam przyczynił się swoją własną spra
,mością, popacH w matnię hazardu, a powścią
gnął się w swym rozpędzie wtedy dopiero, 
gdy już nadmiar jego lokat spekulacyjnych 
llgrzązł w stałych kapitalach założyciel. kich 
których nie można było na razie napowrót 
uruchomić. Proces prze ileniowy rozpoczął się 
też od chwili, gdy w obiegu pieniężnym uja
wniły się trudności, gdy między rozmiarami 
ruchu przedsiębiorczego a środkami wypłat 
uwyc1atnił się stosunek nierównomierny. 

Położenie ekonomiczne. 
W Kumerze 1-ym poważnego i bardzo ży

wotnie redagowanego miesięcznika p. n. «Eko
nomista», "po całym szeregu ciekawych arty
kułów, (których spis podaliśmy w :\~ 20 «Ty
godnia», w dziale z «Prasy i Biblijografii)>>, 
spotykamy pogląd na ogólne położenie ekono
miczne, który to pogląd powtarzamy tu w ca
łości. 

Karol l\Iarx w swym «Kapitale» (tom III, 
część I), powiedział: 

«System kredytowy przyczynia się do przy
spieszania materyjalnego rozwoju sił wytwór
czych i do utrwalenia rynku światowego, któ
rych powołanie do życia i wzniesienie na pe
wien wysoki poziom w charakterze podstaw 
nowych form wytwórczych jest zadaniem histo
rycznem kapitalistycznego sposobu wytwarzania 
Zarazem kredyt przyspiesza gwałtowne wy
buchy tej sprzeczności-kryzysy, a więc tern 
samem żywioły rozkładu starego sposobu wy
twarzania». 

J ak we wszystkich spostrzeżeniach l\Iarxa, 
tak też w zdaniu, na początku prz"Jtoczonem, 
tkwi w przesłance prawda głęboka, która we 
wniosku dopiero do prze ady doprowadzona 
została . Prawdą niezłomną jest, że kredyt roz
gałęziony i wyrafinowany podnieca siły wy
twórcze i potęguje sprawność rynków między
narodowych, a następnie znowu wywołllje wy
buchy kryzysów. Czy jednak w tym procesie 
ekonomicznym są już stanowcze zaczątki roz
kłauu nasz'ych form wytwarzania, to pytanie, 
na które rzeczywistość nie dała odpowiedzi po
twierdzającej, choć mamy już znacznie szerszy 
zalu'es spostrzerzeń, an iżeli te, na których l\Iarx 
mógł gruntować swe wy",oc1y. 

l\Iamy za sobą znowu jedno z iych przesileń 
gwałtownych i pustoszących, które tworzą, 
niestety, regułę naszego porządku społeczno
gospodarczego. Dokoła widzimy rumowiska, 
zniszczenie, zastój i dotldiwe spadld wartości. 
Rozkładu wszelako w sposobach wytwarzania, 
w powszechnYlfi ustroju ekonomicznym nie do-

Ale nie możemy tu roztaczać całego obrazu 
przesilenia, na który nie byłoby miejsca w tej 
notatce, przeznaczonej do scharakteryzowania 
obecnego stanu ekonomicznogo. Chodzi nam 
tylko o skreślenie kilku znamienńych rysów 
chwili obecnej. 

Położenie gield nosi na sobie wydatne je
szcze ślady okresu przesileniowego. Akcyj e, 
które przed dwoma laty były na wszystkich 
giełdach najpopularniejszemi papierami 01)ie
gowemi, nabywanemi zarówno na cele loka
cyjne, jako też na spekulacyj ę, mają teraz 
zakres obrotów bardzo ścieśniony. Na giełdach 
zagranicznych, gdzie akcyje Qd dawna już 
były przedmiotem lokat nietylko clla kapitali
stów, lecz także dla średnio zamożnej publi
czności oszczędzającej, szerszy ogół, który do
znał strat dotkliwych, również stroni teraz 
od tych papierów, choć są tu jeszcze liczne 
koła giełdowców zawodowych, podtrzymujących 
ruch akcyjami. W tych właśnie kołach rozuu
dziła si ę w ostatnim czasie większa otucha 
i wiara w poprawę konjunktur. Korzystają 
Ol1e z nizkiego poziomu kursów giełdowyc h , 
aby znowu spróbować szczęścia w grze zwy~ 
żkowej. Zresztą stwierdzić trze ba, że jest to 
prawicUem ekonomicznem pod naszym porząd
kiem gospodarczym, iż rozwój interesów ocl
bywa się naprzód sferach zawodowych giet
dowców, których przykład zachęca dopiero 
ogól publiczności. Bądź co bądź, giełdy zagra
niczne weszły już w fazę wzgl~dnej poprawy 
stosunków. Wyraźniej zaznaczyło się to " za
kresie papierów, przynoszących stały procent. 
Różne odmiany rent i listów zastawnych uja
wniają prawie stalą zwyżkę. O wiele nie})o-

myślniej przedstawia się stan interesów na 
gi ełdzie petersbmskiej i na tutejszej. Obie te 
gieŁdy trzeba rozważać w pewnej łączności, 
zwłaszcza gdy chodzi o przeuieg obrotów na 
polu akcyi. Spekulacyj a akcyjami przeszczepiła 
się do nas około 189,1 1'. pod wpływem ruchu 
na giełdzie petersbursldej. Z jednej srony dzia
łał tu przykład, a zarazem i fakt, że oprocen
towanie od papierów lokacyjnych obniżyło się 
skutkiem konwersyi tych papierów, z drugiej 
zaś po części sami spekulanci rosyjscy bezpo
średnio przenieśli na grunt tutejszy ażyotar
stwo akacyjami. To też z początku spopula
ryzowała si~ tu gra walorami do pewnego 
stopnia egzotycznemi, a dopiero w dalszym 
ciągu wciągnięto w wir hazardu akcyje miej
scowych przeclsiębiorstw. Jaką rolę grały tu 
czynniki ściśle przemysłowe, wyjaśnimy jesz
cze niżej gdy będzie mo'ra o zwrotach" prze
myśle . Tymczasem stwierdzić należy, że pe
klllacyja. która przez czas długi, bo w ciągu 
lat 5-ciu mniej więcej, cieszyła się powo
dzeniem, doznała nakoniec zupełnego pogromu . 
Straty na akcY,jach od kulminacyjnego punktu 
zwyżki są prawie bezprzykładne w dziejach 
ażyotarstwa. Dość wskazać parę przykładów 
z obrotów giełdy petersburskiej: Tutaj płacono 
za akcyje Putiłowslde około l-!O, za Brial1skie 
około 500, za Rysko-Baltyckie około 2,500; 
ohecnie płacą za pierwsze 77, za drugie 225, 
za trzecie 1,045, a więc zniżki przekraczają 
500 'o. Łatwo sobie wyobrazić, jakie w taldch 
warunkach są straty tych, których przesycono 
temi walorami. W dodatku ruch niemi zmalał 
do minimum. Giełda petersburska jest w za
kresie akcyj prawie 11'- letargu. Gdy przed 
dwoma laty panował tu rozmach, graniczący 
z orgią hazardu, obecnie rozbite są kadry spe
kulantów i zaledwie sporadyczne obroty do 
skutku dochodzą. Gdyby po tak obniżonych 
już kursach chciano wyprzedać portfele akcyj 
przeładowanych niemi banków i bankierów 
petersburskich, nie tylko nie możnaby osiągnąć 
tych cen, lecz spadek nie miałby zupehlie gra
nic. Położenie na giełdzie tutejszej jest pod 
względem '''alorów dywidendowych analogicz
ne z petersburskiem, pomimo, że akcyje na
szych przedsiębiorstw bezwarnnkowo lepiej są 
ufundowane. Na początku r. 1899 płacono: 
za akcyje Lilpop, Rau i Loewenstein 3,300, 
za akcyje towarzystwa K. Rudzki i Sp. 1,100 
za StarachoTlice 335; obecnie płacą w mini
malnych obrotach: za pierwsze 1,950, za dru
gie 605, za trzecie 192. A przytern i u nas 
o większych sprzedażach nie może być mowy 
bo każde forsowniejsze zaofiarowanie podmino
wałoby jeszcze te kursy. Tak zw. kulisa gieł
dy warsza',"skiej, czyli koło zawodowych sprzo
dawców i nabywców akcyj, tworzy już tylko 
szczątek jekiejś organizacyi. Stosunkowa, acz 
bardzo umiarkowana poprawa zaznaczyła się 
na polu listów zastawnych. Tu w każdym 
razie od czasu do do czasu ukazuje się pe
wien popyt i kursy względnej poprawy do
znały. Tak 'więc listy ziem kic 40, ° podniosły 
się w ciągu kwartału z 83.85 na 6.60, a 
.. 1l2o/0 m. Warszawy z 88.-10 na 91.50. (Listy 
ziemskie -1 1/2°, 0 i m. Warszawy 5010 taldch 
zwyżek nie ujawniają, ponieważ ich kursy 
stały korzystniej). (d. c. n.). 
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REFERAT. 
Gruźlica u bydła rogatego i innych zwierząt 

domowych. 

(Ciąg dalszy). 

Rozpoznanie choroby. 
Na zasadzie wymienionych objawów chorobliwych, 

rozpoznanie gruźlicy za życia jest nadzwyczaj trud
ne, czasami zaś wręcz niemożliwe. Gdy choroba 
gruźliczna rozwinęła się już znacznie i porobiła wi
doczne 'pustoszenie w organizmie, wtedy możemy 
mieć dosyć wskazówek do posla"'ienia sumiennej 
i prawdopodobnej dyjagnozy, w początkach zaś cho
roby wszy ·tkie wnioskowania będą zaw, ze bardzo 
chwiejne. Nic zastanawiając się dłużej nad tą kwe
st)~ą, pozwolę sobie tylko zwrócić uwagę na fakt 
powszechnie wiadomy, że o ile jest trudno rozpoznać 
na zasadzie objawów klinicznych początki~ru7.licy 
u człowieka, o tyle tl'lldniej zem musi to być 
u zwierząt, co każdy zrozumie. 

Jednakże z odkryciem przez Kocha lasecznika 
gruźlicznego, nauka znalazła znakomity pomocniczy 
środek diagnostyczny w badaniach bakteryjologicz
nych i szczepieniu, przez co stanowcze rozpoznanie 
gru7.licy stało się możliwem. Ponielraż w wydzieli
nach, W)'kszLuszanych przez osobniki chore na 
gruźlicę, powinien stale znajdować się lasecznik 
gruźliczny przeto stwierdziwszy przy pomocy bak
teryjologic~no-mikroskopowych b~dail,' obecnośĆ jego, 
mamy jednocześnie pewność, iż badana choroba jest 
gruźlicą. Metoda ta stosowana i obecnie z dobrym 
skutkiem w celu stwierdzenia gruźlicy u ludzi, u 
zwierząt nastręczała większe trudności, z których 
to przyczyn nie mogła mieć szerszego zasto owania 
i powodzenia. 

Nie mówiąc już o trudnościach stosowania u zwie
rząt badań bakteąjologiczno-mikroskopowych, wyma
gających niejakiego pieniężuego nal,ładu, samo otrzy
manie wydzielin, zawierających zarazek, przed lawia 
znaczne trudności, ponieważ tylko w dalszym roz
woju choroby u bydła wydziela się z nosa śluzowo
ropna substancyj a, która może służyć do b.adań; 
w początkach zaś, wydzieliny, wyksztuszane w bar
dzo małej ilości, połykane bywają zwykle przez zwie
rzęta (bydło). Pewniejszy od badań bakteryjologiczno
mikroskopowych w celu stwierdzenia gruźlicy 
jest sposób szczepienia wydzielin gruźlicznych innym 
wrażliwym na tę chorobę zwierzętom. Najwięcej 
odpowiednią do doświadczeń IV tym kierunku, z po
wodu wrażliwości na gruźlicę, przystępnej ceny itd., 
jest morska świnka. 

Wydzieliny od zwierząt podejrzanych o gruźlicę 
zastrzykujemy w jamę brzuszną jednocześnie kilkn 
świnkom morskim. Jeżeli zastrzyknięte wydzielin)' 
za wierały istotnie zarazek gruź!iczny, zaszczepione 
świnki chorują, i po 2 tygodniach, na zasadzie sek
cyi i badail bakteryjologicznych, możemy wniosko
wać o istocie choroby. Metoda ta także pociąga za 
sobą znaczne stosunkowo kosz la, wymaga nakładu 
czasu i pracy, przeto u z\nerząt nic mogła mieć 
szerszego zastosowania, tak jak i badania bak tery jolo
giczno-mikroskopowe. Z tej przyczyny obie wskaza
ne motody miały IV danym razie więcej naukowe, 
abstrakcyjne, niż prakLyczne znaczenie. 

Tube)·kulina. 
W 1892 roku w tym kierunku zaszła jrdnakowoż 

doniosła zmiana, sprawcą której był Robert Koch, 
pierwotny odkrywca lasecznika gruzlicznego. 

Pamiętnem i znanem jest wszysLkim wrażenie, ja
kie wywołało w całym świecie odkrycie przez Ko
cha tak zwanej tuberkuliny, której zadaniem miało 
być leczenie gruźlicy. Sposób preparowania tuber
kuliny, początkowo trzymany przez Kocha w sekre
cie, wkrótce stał się wiadomym wielu uczonym, a i 
sam Koch przestał zasłaniać się tajemnicą, gdy tu
berkulina zawiodła przypisywane jej pierwotnie wła
ściwości środka leczniczego. Tuberkulina przygoto
wuje się w laboratoryjach i stanowi glicerynowy 
wyciąg czystych hodowli lasecznika gruźlicznego. 

Chociaż tuberkulina zawiodła położono w niej 
przez medycynę nadzieje lecznicze, dla weterynaryi 
stała się ona nieocenionym środkiem diagnostycznym 
w rozpoznawaniu gruźlicy u bydła. W celu wyja
śnienia znaczenia tuberkuliny, w sprawie rozpozna
wania (diagnostyki) gruźlicy u bydła był przepro
wadzony ~zereg ścisłych doświadczeJl, na zasadzie 
których zrobiono spostrzeżenie, dające się stre~cić 
w n'astępujących głównych \mioskach: 1) Tuberku
lina niezaprzeczalnie oddziaływa specyficznie na or
ganizm bydła gru7.licznego; po wstrz~'kniQciu jej na
stępuje znaczne podniesienie się ciepłot;f (tO) ciała. 
2) Przy zastrzyknięciu gruźlicznym osobnikom od 30 
do 40 gram m tuberkuliny, cieplota ciała (tO) pod
nosi się na l.iJlI - 3° CU; lvstrzykiwanie takiej sa
mej ilo~ci tuberkuliny zwierzętom zdro\rym nie wy
wołuje widocznil'jszej zmiany w tli. 3) Podnil'sil'nie 
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ciepłoty ciała zauważyć się daje po 12-15 godzinach 
od chwili wstrzyknięcia tuberkuliny, czasami zaś po 
9 a nader rzadko po 18 godzinach. Podniesienie tO 
trwa zwykle kilka godzin, po czem ciepłota spada
jąc stopniowo wraca do normy. 4) Siła reakcyi or
ganizmu na tuberkulinę nie jest bezwarunkowo za
leżną od mniejszych lub większych zmian, wywoła
nych w organizJllie chorobą gruźliczną; przeciwnie, 
zauważyć się daje, iż reakcyj a najsilniej u wydalIlia 
się IV wypadkach, gdy bydle z zewlllitrznego wyglą
du zdaje się być zUj)elnie zdrowl'Ill, i, gdy zaszle 
w organizmie, pod wpływem gruźlicy zmiany są bar
dzo nicznaczne. iJ) U o 'obników z znacznie rozwi
niętą chorobą, t. j. gl'uźlicznych, w pełnyIll znaczeniu 
tego wFazu, a tembardziej gorączkujących, reakcyia 
organizmu na tuberkulinę bywa bardzu słabą, czasa
mi zaś nie wy~tępuje zupełnie. Poslugując ię tu
berkuliną w celach :t \rierdzenia gru7.licy u b~rdła 
pamiętać należy , iż u zwierząt zupełnie zdrowych 
ciepłota ciała może podnosić się od 0,5 do 1,00 C., 
zależnie od różnych przyczyn (pory dnia, (ra
wien ia, ruchu itd.). Tuberkulina za ·trzyknięta zwie
rzętom zdrowym także może wywolać podniesienie 
cieplaty, lecz nie więcej jak na 1,00 C, Dlatego też 
podnie ienie się ciepłoLy po zastrzyknięciu tubrrku
liny, do 1,CY' C. nic po,,'inno być przyjmowane pod 
Ulragę; gdy zaś redakcyja wyraża się tO wyższą po 
nad 1,00 C., to dany osobnik powinien b)' ć poc1rj
rzanym o gruźlicę. Podnirsienie i ę zaś ciepłoty po 
nad 1,4.0 C. 1 więcej powinni ~my uważać za objaw 
stwierdzający gruźlicę, 

Zastrzykiwanie tuberkuliny nic ma szkodliwego 
wpływu na organizm zwierzęcy, jak również na prze
bieg choroby, daje za ~ na razie tak cenne wskazów
ki co do istotnego stanu zdrowia badanego osobni
ka, iż nic dziwnego, że od czasu odkrycia tego nie
zawodnego diagnoslycznego środka, walka z gruźlicą 
bydła przybrała inną postać i może być prowadzoną 
rac~jonalnie. Będziemy musieli wrócić jeszcze do 
tuberkuliny, mówiąc o walce z gruźlicą; obecnie zaś 
zobaczmy, o ile gruźlica na bydle jest rozpowszech
nioną i szkodliwą dla hodowli, chorobą. 

(c. d. n.) 
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ze~ciu cyklistom, którzy winni jechać jeden za 
drugim w odległości dwu metrów. 

12) Przy spotkaniu na ulicy z procesyją, pogrze
bem, oddziałem wojska, które zwykle zajmuje całą 
szerokość ulicy, cykliści obowiązani zsiadać z ro
werów, co należy czynić i w miejscach licznego ze
brania ludzi i powozów. 

13) Zabrania się wyścigów po mieście i odejmo
wania w czasie jazdy rąk z kierownika i nóg z pe
dałów. 

1-1.) Za nieostrożną jazdę po mieście cykliści pod
legają odpowiedzialności ::;ądowej na zasadach ogól
nych. 
'15) Raz wydane bilety mają znaczenie na zaw

~ze i tylko dla m. Piotrkowa. BiJety te nic mogą 
być ustępowane innym osobom pod groźbą u
traty prawa jazdy na welocypedzie. Numery by
\\'ąją wydawane corocznie w styczniu; osoby, 
które nie uzyskały tych znal,ów do 14 lu
tego tracą p raI;' o jazdy 'na rowerze i obowiązane 'ą 
zwróci{: bilet i numery. 

lG) Zaopatrzenie się w numery według ust,ano
wionego wzoru jest obowiązkiem cyklisty. Bilety 
na prawo jazdy po mieście sprzedawać będzie kan
celary:ja policmaj ·tra po cenie kosztu. 

17) Wszelkie wątpliwości, mogące wyniknąć przy 
~toso\\'aniu niniejszych przepisów, rozstrzyga Guber
nator piotrkowski, do którego również należy wno
sić zażalenia na rozporządzenia policmajstra. 

18) Osoby, naru zające powyższe przepisy, podle
gają odpowiedzialności według art. 2H ust. o karach, 
wymierzanych przez sędziów pokoju. 

Gubernalor, Radca Tajny (podpisano) K. Mille,.. 
-~ 

Korespondencyje "Tygodnia". 
- Pabijanice d. 28-go maja. Korespon

dencyja «Tygodnia» . Dziś odbył się tu 
pogrzeb ś . p. Ludwika Lorentowicza oby
watela miasta tutejszego. Zmarły, przeżywszy 
lat 81, podążył za zmarłą przed pięcioma 
miesiącami małżonką; tęsknota za utraconą 

OboWiązujące DostanoWienie wydane Drzez Gubernatora Piotr- tyloletnią towarzyszką życia przyspieszyła nie
kowskiego O jezdZle na rowerach DO mieście Piotrkowie l o zawodnie zgon bogobojnego starca. A że ży-

Dorządku otrzymywania na ten cel Dozwoleń. wot jego by~ bo~oboj:1Y i bł?gosła:wiony,. ~o-

1) Jazda na welocypedach, dozwala się w każ
dym czasie po wszystkich ulicach i placach miasta 
osobom mającym nie mnej niż 18 lat, które otrzy
mały pozwolenie w ustanowionym porządku. 

Uwaga. "Uczniowie rządow)"ch i prywatnych zakła
dów naukowych mogą jeździć na welocype
dach za pozwolcnicm wladzy szkolnej .po otrzy
maniu otlpowiednicgo biletu od policmajstra 
zgodnie z § 2. 

2) Pozwolenia wydaje policmajster m. Piotrko
wa, do którego zwracać się należy z podaniami z 
dołączeniem dwu GO-cio kop. marek i zaświadcze
nia miejscowego Towarzystwa Cyklistów o tom, że 
proszący umie jeździć na welocypedzie i że poddał 
się egzaminowi, na którym wymaga się umiejętność: 

a) prędkiego siadania na welocyped i zeskaki-
wania z niego; 

b) wykonywania różnych zwrotów; 
e) jeżdżenia IV wolnym tempie; 
d) jeżdżenia na wązkich przestrzeniach, 
3) Czyniący zadość warunkom § 2 otrzymują bi

let i dwa znaki z numerami, z których jeden przy
mocolvuje się z przodu u kierownika, a drugi z tyłu 
u siodełka. 

4) Jeżdząc po mieście, każdy cyklista obowiązany 
jest mieć przy sobie bilet na prawo jazdy, numery, 
dzwonek, a z nastaniem zmroku zapaloną latarkę. 

5) Dozwala się jeździć w mieście po wszystkich 
ulicach jedynie na nizkich dwu - itrzechkołowych 
welocypedach. 

6) Jeździć po mie~cie dozwala się tylko w u
miarkowanym tempie. 

7) Zabrania się jeździć po mieście w kostjumach 
wyścigowych bez kurlek, lub w innych zwracają
cych na siebie uwagę ubraniach. 
• 8) Jadący na welocypedach są obowiązani za
trzymywać się na pierwsze' żądanie policyi, tak dla 
sprawdzenia biletólY, jako też w razie niestosowa
nia się do przepisó,,' jazdy. 

9) Zabrania się jeździć na welocypedach i pro
wadzić je: po troluarach, dróżkach dla pieszych, 
alejach, ogrodach i na alei tak zwanej «do budek». 

10) Jadący na welocypedach po ulicach obowią
zani są trzymać się bezwarunkowo prawej strony, 
przy spotkaniu z przechodniami powinni zwalniać 
biegu i zawcza u dawać znak dzwonkiem. Dzwonić 
bez widocznego cl'Ju-zabrania się. 

11) W~pólna jazda dozwala się nie więcej jak 

syć wspommeć, ze mgdy me wał z mkim 
żadnej sprawy, żadnego zatargu, wolał raczej 
swoją krzywdę darować, niż oskarżać bliźniego, 
co w czasach dzisiejszych jest wielką rzad
kością. Cichy i pokornego serca, z 6-ciu sy
nów, trzech wyprowadził swoimi staraniami 
i zabiegami w świat szeroki: jeden z nich 
j~st znanym kapłanem, obecnie prałatem Jego 
Swiątobliwości i kanonikiem katedralnym 
Dyjecezyi Włocławskiej, drugi znanym litera
tem, trzeci od lat kilku lekarzem; pozostali 
trzej są narówni z ojcem obywatelami miasta. 

Orszak pogrzebowy przy pięknym dniu wy
ruszył z kościoła farnego z prałatem Lorento
wiczem na czele w asystencyi niebywałej tu 
nigdy jeszcze na pogrzebie liczby 18 kapła
nów. Ludu było przeszło 4 tysiące; wzorowy po
rządek utrzymywany przez oddział staromiejski 
straży ogniowo ochotno \Y kościele wygłoszoną 
została krótka lecz piękna mowa; nad mogiłą 
zaś rozczulony syn, ks. prałat Lorentowicz, 
serdecznie dziękował zebranym, za okazane 
współczucie i oddanie ostatniej przysługi zmar
łemu ojcu. Kiechaj Ci zacny mężu ziemia 
będzie lekką i niechaj za Twym przykładem 
idą twoi współobywatele. A. K. 

- Z Bełchatowa. KOl'e~pondent nasz do
nosi pod dniem 28 maja: «Spiąca osada na
sza, ożywiona jedynie łoskotem warsztatów 
tkackich. których tutaj liczymy sporo, dzięki 
wysiłkom miejscowego lekarza, doktora Wł. 
Rodziewicza, pozyskała nader użyteczną insty
tucyję, jaką jest Tow. pożyczkowo - oszczędno
ściowe . Obecnie ten sam d-r Rodziewicz wespół 
z właścicielem miej scowego browaru p.Helbichem . 
krząta się około zawiązania straży ogniowej. 
Odpowiednie podanie złożone zostało już da
wno, obecnie są zbierane podpisy od pragną
cych zostać członkami tej ze wszechmiar po
żytecznej, nieodzownej instytucyi. 

Tkacze, o których wspomniałem wyżej, na
leżą do liczby najbardziej wyzyskiwanych })ra
cO \Yllików; przedsiębiorcy, których jest w Beł
chatowie paru, sprowadzają z Łodzi przędzę 
i dają ją do roboty na nożnych warsztatach 
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tkaczom, którzy albo sami pracując, albo też 
posługując się najemnikami, zarabiają od 1 rb. 
do 1 rb. 20 kop. dziennie. Rzecz naturalna, 
że niepodlegli inspekcyi fabrycznej stosują do 
siebie i swych robotników z całą bezwzglę
dnością drobnych przedsiębiorców t. z. system 
wyciskania potu (sweating system). S. K. 

- Ze Szczercowa. Korespondent nasz do
nosi pod d. 27 maja. «Już to z tego kąta bar
dzo rzadko pojawia się w «Tygodniu» ko
respondencyja, a jednak kąt ten, odległy o 402 
wiorsty od Piotrkowa i kolei, liczy około 5 
tysięcy mieszkańców, posiada lekarza, aptekę, 
sąd gminny, kościół, dużo sklepów żydowskich 
i jeden chrześcijański, rzeczkę Widawkę, nie
brukowany rynek i... wiele innych małomiej
skich ozdóu. Kościół miejscowy nie odznacza 
się nic7.em, prócz braku sklepionego pułapu, 
przypomina też prędzej zbór ewangielicki, niż 
katolicld kościół.-Szczerców posiada własne 
lasy, w których obywatele mają prawo ko
pać torf i pnie na własną potrzebę; o ile się 
jednak da, od czasu do czasu ten i ów ścina 
sobie sosenkę i dourze.-,-Brak ludzi z inicy
jatywą nie pozwala na zawiązanie straży 
ogniowej; może ostatnie pożary i ich straszne 
skutld pobl1dzą kogokolwiek z nas do ws~czę
cia odpo,riednich starań, bo posiadane nar7.ę
dzia ratunkowe w obecnym ich stanie i przy 
bralcu wyćwiczonych ludzi, nawet naszych 
parterowych domków nie byłyby wstanie 
obronić. T. S. 

TYDZIEŃ 3 

twierdziło clob'yowolnej na budowę gmachu skład
ki, polegającej na przymusowem opodatkowa
niu przemysłowców, autor artykułu zebrał da-

- W niedzielę d. 6 (19) maja, w wysoce ne, przemawiające na korzyść powiększenia 
uroczysty dzień imienin Jego Cesarskiej Mości sądu okręgowego w Piotrkowie i zaaplikował 
Najjaśniejszego Pana Mikołaja Aleksandrowi- je do Łodzi, zapominając jednak, że sąd łódz
cza, w piotrkowskim prawosławnym soborze ki musiałby mieć jeszcze dwie naj kosztowniej
i w świątyniach innych wyznań a także w sy- sze posady: prezesa i prokuratora. Autor ar
nagodze żydowskiej były odprawione dziękczyn- tykułu cały wzrost ludności i wytwórczości 
ne modły. Miasto z rana przyozdobiono fia- gubel'llll zapisuje na dobro Łodzi, zapominając 
gami, a wieczorem zajaśniała iluminacyja. zupełnie o olbrzymim rozwoju południowych 

- Zielone Świątki przy względnej pogo- powiatów gubernii. Jaki jest stosunek tego 
dzie pozwoliły piotrkowianom użyć zamiejskich wzrostu dowiedzą się czytelnicy z artykułu 
wycieczek i spacerów, Roiło się też wszędzie pod tytułem «Dane co do sądu», którego druk 
w mieście i poza miastem. Kółko cyklistów rozpoczniemy w następnym numerze «Tygo
odwiedziło podczas świąt Radom , gdzie odbył dnia». Według przytoczonych w nim urzędo
się zjazd zaprzyjaźnionych Towarzystw, b. uda- wych danych, wzrost Częstochowy i Będzina 
tne wyścigi i majówka cyklistów. jest tak szybki, że dlaczegó:i,by i w tych mia-

_ Teatrzyk letni «vYodewil» zarekomen- stach nie utworzyć oddzielnych sądów okrę-
gowych i zawsze tylko Łódź faworyzować? 

dował się na l)ierws,zych przedstawieniach bar- Ouszerniejszą polemikę w tej kwestyi z p, K. M. 
dzo obiecująco, i - jeśli w następstwie równą 
starannością i umiejętnością doboru sztuk swoj- uważamy za zuyteczną, wouec tego żeśmy już 
skich będzie się mógł poszczycić-możemy mu zdanie nasze o niej wypowiedzieli w ~~ 2 «Ty
rokować doskonałe powodzenie. Pod wodzą godnia» z r. b, 
p. J ózefowicza zgromadziła się tu garstka pro- - Mmy b. magazynu solnego są obecnie 
wincyjclnalnych artystów, dla których (o ile burzone; pozostanie jedynie część muru od uli
sądzić możemy z pierwszych przedstawiell) cy, którą poczęto doprowadzać do porządku. 
sztuka polska nie jest CZC7.ą igraszką, ale przed- Za pieniądze osiągnięte ze sprzedaży przez li
miotem godnym szacunku, Dowodem te!1:o jest cytacyję starej cegły i drzewa, będzie ułożony 
dokładne z ich strony wyuczenie się ról i wi- przed, magazynem solnym nowy chodnik. 
doczna w grze staranność. I któżby przypuś- - Do nabycia drabiny składanej nawołu
cil, że znajdą się ludzie, którzy przeciwko tej je za naszem pośrednictwem straż ogniową je
garstce, pragnących szczerze pracować auy żyć, den z obywateli miasta. Drauina taka, jak-

- Z Koluszek, d. 29 maja. i szczerze chcących zadowolnić nielicznY(jh w kol wiek dość kosztowna, byłaby użyteczną nie
Dzięki popytowi na mieszkania ze strony mieście naszem miłośników szlachetnej, rozryw- tylko w razie pożaru, ale mogłaby przynosić 

Ul'zędników kolejowych, a po części letników, ki, jaką jest teatr-że przeciwko tej garstce stały dochód, gdyby ją wynajmowano do od
cena ziemi w obrębie stacyi doszła do karko- biedaków, uędą knuć jakieś intrygi i szerzyć nawiania domów, zastępowałaby bowiem ko
łomnej wysokości-lOOO rb. za mórg lichego fałszywe wieści'?.. Co za związek pomiędzy te- sztowne rUS7.towania. 
piasku. Po tej cenie, luu uardzo niewiele mi ostatniemi, a trupą prowincyjonalnych ak- _ Pożar. ,Ye środę, d. 29 maja, około po
niższej, są dokonywane tranzakcyje. torów, zakładających na letni sezon swą sie- łudnia, wskutek nieostrożnego obchodzenia się 

Z potrzeb miejscowych należy zaznaczyć dzibę w jedynym, jaki istnieje u nas letnim z ogniem przy pieczeniu chleba, wszczął się 
brak drugiej szkółki prywatnej, którą wspól- teatrzyku?.. pożar z prawej strony plantu kolejowego w 
nym kosztem winnyby utrzymywać koleje: Przy tej sposobności trzeba oddać sprawie- stronę 'Warszawy, w okolicy huty szklanej, 
W.-Wiedellska, Łódzka i Iwangrodzka,- dalej dliwość i dzierżawcy wzmiankowanego ogródka w chacie, będącej własnością włościanina Po
brak tu jest zupełny jakiejkolwiek kąpieli, i teatru, p, Ziembińskiemu , który niotylko że widłowskiego. Nim zdołała przybyć na ratu
tak nieodzownej dla pracowników kolejowych, cały teatr odnowił i uporządkował, ale posta- nek nasza Straż Ogniowa, co przy bardzo złej 
bo, o ile można sądzić z pośpiechu zaprowa- rał się o nowe dekoracyj e miejscowe, kos ty- i piaszczystej drodze było nader trudne, dom 
dzenia przez koleje ulepszeń, dobro pracowni- jumy i wogóle całe otoczenie zmienił do nie- ubezpieczony i nieubezpieczona stodoła spłonę
ków mających na celu, nie pręclko się docze- poznania pod względem porządku i czystości, ły. Czwarty oddział, który pierwszy przybył 
kamy wagGllów kąpielowych, proponowanych których dawniej tu brakowało. na ratunek, przywiezioną z szopy wodą doga
przez doktora Tchórznickiego. Inauguracyjne przedstawienie w «Wodewilu» szał zgliszcza, w czem go później wyręczył 

Zdałby się tu również lekarz kolejowy, oduyło się przed tygodniem wystawieniem «~Iar-
który, pobierając pensyję od wszystkich trzech cowego kawalera» i «Czułej struny». Wszyscy piąty oddział. 
dróg, mógłby mieć byt zupełnie zapewniony. artyści grali z wielką werwą; puuliczność ua- - Przez okienka piwnic niektórych posia
Dwu felczerów kolejowych i jeden dr. W.-W. wiła się też wybornie. Zwrócił między innemi dłościpiotrkowskichnapierwszorzędnychulicach 
obsługują również dr. Iwangr., drugi służy szczególną naszą uwagę swym talentem, mło- miasta wydobywają się przeważnie wieczorem 
jako oberkonduktor na kolei Łódzkiej-ma dy artysta p. Bratldewicz, któremu przy od- nazbyt nieprzyjemne zapachy, mogące poprostu 
dość znaczną praktykę i odpowiednie dochody, powiednich a ciągłych z jego strony studyjach człowieka doprowadzić do stanu omdlenia. 
lekarz zaś, który tu osiadł dla zdrowia, nie i dalszej pracy-wróżynly dużą przyszłość. - Nawoływania ogólne do ochrony drzew, 
może, pomimo chęci, oddawać się praktyce; We wtorek przedstawiono ii.'aszkę Ruszkow- jak dotychczas, są głosem wołającego na pusz
w poważniejszych więc wypadkach służba skiego «W Szczawnicy», «Ciotkę na wyclaniu» czy; świadczy o tern wymownie fakt złamania 
kolei wiedCllskiej czeka na przyjazd lekarza Blizińskiego i znaną operetkę Offenbacha «Liz- drzewka akacyi obok kościoła Bernardyńskiego. 
z Piotrkowa. Czasami to czekanie może trwać k~ i !rycek». We czwartek da~o «~roll nie- _, Dla pogorzelców Góry Kalwaryi, wy
dIugo, szczególniej, gdy lekarz z Piotrkowa "~leś~lą», <:Schadzkę» Przlbylslnego l «O chle- słano z Piotrkowa w ubiegły czwartek 240 
wyjedzie do chorych na linję w okolicy Roz- b~e l WOclZ,lC». Z występuJą,cyc~ artyst?w 'pod- funtów sadła zebranych przez p. Rudowskiego, 
przy (w st~onę CZęstOąlOWY), co i pociąga za llleść nalezy grę p. Bl'~tlneWIcza, l~tory był wśród właścicieli tutejszych masarni. Ofiara 
sobą, powazne lllebezpwczenstwo dla ch?r.ych. zaró:,'no wyboruJl!l gajowym w. «?chadz,ce» ta wyekspedyjowaną została przez szlachetne-

l\[Ie~Zk311cy Koluszek narzekają rówlllez na Jak l Smyczkowslum w «O ~WeulC l wodZIe». 0'0 inicyjatora na ręce proboszcza parafii rzym
wysokle ceny, a nawet brale produktów spo- Swobodna, pełna naturalnoścI gra tego artysty, ~ko-katolickiej w Górze Kalwaryi. 
żywczych, 'a szczególniej mleka. Rodziny, komizm uez najlżejszej szarży, inteligentne zro- W Z . , t ' t 
gdzie są małe dzieci, nie mogąc wyżywić kro- zumienie intencyj autora obok bardzo wyro- ki f~eIZu pows aJe nowa prywa na 
wy, trzymają kozy clla mleka, bo okoliczni bionego głosu, stanowią istotne tego artysty sz o a począ owa. " , 
obywatele ślą wszystko mleko do Łodzi, zalety. Panna Lewińska dobrze wywiązała się --:-'~ ody t . z. o,:~cow~, które dZlę~ swe~ 
a uaby taje fałszują je, że chwilami można z powierzonych sobie ról, szczególniej z roli talllo~cI są dość obfICIe uzyw,ane, po ,'Vlększ?J 
mieć złudzenie, iż się jest w Warszawie. Elizy, uczenicy. CZęŚCI są słodzone sacharyną l zabarWiane alll-

W zniesiony niedawno kościół jedynie zdaleka _ Bardzo lU'ozmaicone przedstawienie ama- liną. Prz~konywają nas o. tem ś:vteżo doko-
przedstawia się efektownie; wewnątrz posiada torside ma się wkrótce odbyć na rzecz Straży n~ne r?zl.Ho,ry w pr~cowlU, ch~mlczno-bakte
z(~ledwie ~eden ołtarz, brak mu ławek, brak i Towarzystwa Dobroczynności. W skład pro- r~Jol?glczneJ w. Ł?dzl. ~olllewaz w?dy te. w 
wlOlu, melu rzeczy, zewnątr~ zaś otocz?ny gramu wchodzi koncert przy udziale skrzypiec Pl?tl, lco:Vl~ znaJdl1Jąc spozr:vcó~, Wal toby WięC 
t~mczasowym płotem, z, clre:vlUaną ~zwon~lCą, i fortepijanu, oraz komedyjka. Będzie to już zaJąc SIę l U nas zbadalllem Ich składu che
llletynkowany, PO,zost,a:v~a Wlel,e, do zyc~ellla., prawdopodobnie ostatnie w tym sezonie ama- llllcznego. 

~odobno e~ergIczllleJsl koleJlllcy zamIerzają torskie przedstawienie. - Przyrząd niwelacyjny. Magistrat mi a-
złozyć, podallle do ZarządÓ ... " swy.ch Dróg o p?- - W sprawie sądu okręgowego w Łodzi sta Czę~tochowy, mając na względzie ~a:va~ 
wołallle lekarz~ dq Kolusz~k l wyznac~ellle w ;N2 119 «Gońca Łódzkiego» ulca.zał się znów roboty, Jaką zwykle obarczany bywa mteJski 
mu stałej pensJI. Zyczymy lm powodzellla. artykulik jakiegoś niepowołanego obrońcy pro- uudowniczy przy niwelacyi ulic i placów, i chcąc 

Mar. Tar. jektu utworzenia sądu okręgowego w Łodzi. mu w tej pl~acy. ulżyć, post~nowil ~aopatrzyć 
~ Pominąwszy już to, że projekt ten uważać na- go w odpowledm przyrząd lllwelacYJny, który 

leży za pogrzebany, gdyż ministeryjum nie za- ma być zakupiony kosztem 180 rub. Inne 
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miasta naszej gubernii mogłyby też pójść śla- borcą kasy powiatowej w Będzinie na miejsce 
dem Częstochowy. p. Michała 1\1atuszkiewicza, który opuścił zaj-

- Pod stragany na placu przed Jasną mowaną od lat kilkunastu posauę kasyj era 
Górą z 26 mil~sc, wyznaczonych na ten cel powiatowego. 
przez magistrat, oddano drogą licytacyi w dzier- - Z powiatu noworadomskiego piszą 
żawę trzechletnią tylko 16, za ogólną sumę 7.e wsi do «Okólnika Rolniczego»: 
5,302 rub. 37 kop. rocznie. Po mroźnym końcu marca, chłodne deszcze 

D IT " l\1f' ł iVol'onl'eckl' kwietniowe p' oczynił.y bardzo poważne szkouy - ar. \.sląze l.lJIeczys aw\ 
przesłał z dóbr swoich Kanic 11- gub. lu- w oziminach. Jeżeli dobry urodzaj oznaczymy 

. belskiej sto drzewek liściastych i iglastych cyfrą 100, to przeciętna stanu o7.imin, stoso
na ręce ks. przeora Paulinów do Częstochowy, wnie do pory roku, zaledwie cyfrą 30 dla żyta 
które też zostaly już posadzone dla zadrzewie- i 35 dla pszenicy da się określić . R7.epald 
nia przestrzeni za ,ralami lua. ztoru. zginęły doszczętnie, przeważnie pozaorywane, 

tak, że niesłychać zupełnie o majątku, w któ-
- Będzińskie Towarzystwo dobroczyn- rym by się tenże utrzymał. 

ności krząta się około zebrania funduszu po- Paszy i słomy, jeśli kto je posiada, to na
trze onego na lJUdowę ' własnego gmachu, w wet się nie wydaje. wohec tego, że trudno 
którym mogłoby pomieścić ochronkę i przy tu- wszystkich potrzebujących obclzielić, a tych 
łek. Plac potrzebny pocl budowę otrzymało jest legijOll. Ja sam miałem ofertę po 1.20 
Towarzystwo w darze. kop. za centnar słomy. Wogóle horoskop na 

-- W Będzinie. Z okazyi otwarcia nowej urodzaj bardzo ponury i ho daj , czy nawet 
stacyi, położonej o wiorstę od mia, ta, ustano- gdyby maj byl ciepły i wilgotny, potrafi szkouy 
"vioną została taksa dla dorożek: kurs 25 kop. choć w części zalatać. Wegetacyj a spóźniona 
(wieczorem 35): godzina jazdy 50 kop. o 3- 4 tygodnie. 

- Z Dąbrowy Górniczej. Do kOJ,nisyi, Zboże podskoczyło w 'cenie: pszenica do G 
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- Buchalter izby skarbowej, radca kolegijalny, 
Stanisław Degen mianowany został kasyj erem po
wiatowym w Będzinie. 

- l:isLa kandydatów na posady sądowe gminne 
w pow. rawskim. Ta sQdziego gminnego II-go o
kręgu, w gminie Góra: Jan Bieli6ski, Bolesław Ja
ckolY 'ki, Wincenty 1o~kowski.-W gminie Gortato
wice: Apolinary Chojnacki, Jan Brauliński, Fran. 
Rze zolarski i Bole."ław lwich - W gminie Luba
nia: "Wacław l\1akomawski, Antoni Włady~ław Radzi
kowski i Tomasz-Teofil Go 'zczy6ski. 

Na ławników sądu gminnego: I-go okręgu: w gmi
nie Żelecl:!lin: Romuald Kielbasi6ski, Jlllijan Jędrze
jew;;ki, Andrzej Dobrowolski, Felik ' Maciołek, Jan 
Janik, Toma;;z Zagajewski, Jan Pinowski, Franci
szek Gusik i Apolinary Dobrowolski.-II-go okręgu 
w gminie I,ubania: Wacław Makoma. ki, Anloni
Władysław Radzikowski, Teodor-Tcolil GOShCZyllSki, 
Andrzej Wodnicki , "Wojciech Głusl:cz, AnttJlli Głuszcz, 
Jan zcześniak, Józef Stasiak, Józef Gwiazdowicz 
i Stanislaw Kuuiccki. - III-go okręgu w gminie 
Czcrniewice: Piotr Kelin, Stallislaw JQdrychowicz, 
WładysłalY Jaskólski, Jan Skonieczny, Grzegorz Ca
ła i Andrzej Kob)'łecki. - IY-go okręgu w gminie 
Regnów: Jan Klepacki, Wacław Kamieniecki, Jó
zef Kolli{l 'ki, Franc. Gos, Piolr Gobczak, Jan Fik~, 
Antoni J3udzejewski i Walenty Klepacki. 

,~, 

Z DAL~ZY~H ~TRON, utworzonej przy ministeryjum skarbu w spra- rubli, żyto 4.30 rb. owies 0.30 rb; groch 7.50 
wie zamÓWieIl rządowych wysyła Zagłębie Dą- rb; 'I'yka 11 rb; łubin 5 rb; spadły tylko zie
browskie swego delegata, aby część zamówieil mniaki do 80 k. i jęczmieil do 3.60 rb. O wię
rządowych "y jednał dla zakładó'y przemysło- kszych transakcyj ach nie słychać, a wszystkie Zadanie towarzystwa rolniczego, z szer
wych Królestwa Polskiego. Ogólna suma za- sprzedawane transporty są kierowano nie do szcgo punktu zapatrywania polega na zajęciu 
mówielI rządowych na rok bieżący wynosi 52 kolei i do miast fabrycznych, jak dotąd, ale się wszelkiemi sprawami tak czy inaczej 
milijony rubli; z tego Królestwo Polskie miało do guhernii kaliskiej drogą kolową. W okoli- z interesami rolnictwa związanemi. Dowodem 
otrzymać 3 milijony rubli. Po za owemi 52 cach Zdullskiej woli, Wielunia, Złoczewa, brak memoryjał w sprawie szachownic, jaki za
milijomll1li, ministeryjum postanowilo podobno zboża miejscowego. Cena bydła podskoczyła mierza wysłać do ministeryjum rolnictwa za
zrobić obstalunek dodatkowy na 10 milijonów nagle. Rzeżn\cy, kt?rzy '~ zi~ie n~w~t 5 kop. rząd Łomżyńskiego Tow. Rolniczego. Opłakane 
pudów szyn, 200 parowozów i 5,000 wagonów, za funt żywej wagi płaCIĆ me chCiell, w dn~u pod względem materYlalnym, strata czasu 
Delegat dąbrowski ma tedy poczynić starania wczorajszym zapłacili po kop. 7.. MotyWUją i (')bowiązkowe stosowanie się przy upra~ie 
o powiększenie zamówiell dla Królestwa Pol- to zwyżką cen inwentarza w Rosyl. Gorączka gruntu do sąsiada-skutld szachownicy, są zbyt 
skiego. torfowa z r. 1899 i. 1900 ominęła spekulan- znane każdemu, kto się stykał z ludem wiej-

- 5 szkół elementarnych w Bęclzinie, tów, którzy się pochowali nareszcie, gdyż torf skim i jego biedą, aby trzeba się było nad 
z których 4 znajduje się na starem mieście, rznięty, a nawet deptany, dłuższego transportu tem rozwodzić; dla niewtajemniczonych do
jedna zaś w kolonii Warpie, jest niezupełnie jak 20 wiorst nie znosi, przynajmniej ?atunki, da~y objaśnienie, że szachownica polega na 
wystarczającą, jeżeli wziąć pod uwagę stosun- w które obfituje nasz powiat. Gorzelme kam- tem iż każdy chłop niema swej ziemi skupio
kowo znaczną ludność Będzina. Otóż władza panije kOllCZą, wydatki w bieżącym roku były nej w jednem miejscu, lecz porozrzucaną 
naukowa, dążąc do jakl1ajszerszego rozpo":- lepsze, niż lat poprzednich, jak zwykle zresztą w wielu punktach, poprzedzielaną skrawkami 
szechnienia oświaty śród miejscowej ludnoścI, z roli suchej. Otrzymaliśmy okólnik departa- ziemi sąsiadów. Szachownice powstały w cza
wystąpiła do będziilsldego magistratu z propo- mentu «dochodów niestałych» o pozwoleniu sie uwłaszczenia, gdy, dzieląc ziemię między 
zycyją, czy kasa miejska nie mogłab~ udziel~ć powiększenia pędzenia-niestety w dniu 25 cllłopów, starano się im dać choćby kawałki 
pomocy pieniężnej, niezbędnej dla oSlągnięcla kwietnia, czyli na miesiąc przed Skollczeniem lub skrawki, lecz możliwie jednakiej pod 
wzmiankowanego celu drogą utw.orze~ia j~szcze kampanii. Bodaj czy to nie zapóżno. względem gatunku ziemi. 
kilku. szkó~ elementarnych. ?Jco":'le ml~sta~ t Dnia 29 b. m. zmarła w mieście naszem - W Warszawie, jak donosi Przegląd Tyg.; 
u~na!l. p~~lzeb.ę. ty.ch dodath .. owych szk~ł ~ ś. p. Maryja Komornicka, spokrewniona p. J. l\1ichniewiczowa zakłada biuro wycinkóA\. 
o?elllll J.."~, zyŚCl, ,Jakl~by one ,z czasem pI.~~ i zaprzyjaźniona z licznemi w mieście na- z gazet i pism, co będzie wielkiem ułatwieniem 
nIOsły" pIOPOZ~C)Ję jel~nak ,;ł~dzy , ~drzucih~ szem rodzinami, które też śmierć jej dotluiwie dla literatów i dziennikarzy, pozwal~jąc im ~ 
mot~'1l1J.ąC sw ą odmo" ę głó" me bl akiem o~ odczul"y. każuej chwili od zukać co o uaneJ spraWIe 
powledmch .funduszów. Przyczyna do odJ?owy - Z 'al1liast WICllCa na trumnę Ś . p. Mar\". i dotad pisano. ' 
przekonywająca; lecz czy ob)'watele mIasta, ' . . 
którzy obecnie placą szkolnej składki ł,l 2 Komornickiej, dla uczczenia pamięci ukocha- - Jesz~ze w sp,raw~~ sadz:.llla drz~.w pr~y 
rub. rocznie, nie byliby w stanie do tej kwoty nej s,,'ojej uczenicy, pani E. Krzywicka złożyła drogach plSZ~, «~glodmk Polski». MÓW.I ~n ze 
dla dobra ogółu dorzucić jeszcze kilkuset rubm rb. 10 dla wstydzącej się żebrać p. O. w . po,~. Konlllsklm.pr~ed 17 laty.' za piemądz!3 
Chyba że tak. A więc , w imię oświaty raclzi- - (Nadesłane), zanowny Panie Redakto- oSlągmęte z O~łowlCllla przydro7.1ly(jh t~poh, 
my nie wzdracrać się przed otn'orzenicm sa- rze! Z powodu nieprzyjęcia przegranej mojej nabyto pewną ilość drzewek owocowych l ob
kiewki. o . w domu pp. Z., składam rub. 1 kop. 5"* na sadzono niemi szos.ę na przestrzeni 5 wiors.t. 

,,~ tych uniach z rozporządzenia naczel- wpisy dla niezamożnych uczniów miejscowego Choć j~ niszczo~o l łam~no z ])ocząt~u, ~lŚ 
nika straży ziemskiej znaki na rogach ulic gimnazyjum. Z powa,żaniem J. Zapolski. stanOWIą one pIękną aleję. Do sadzelll.a WIęC 
z nazwami zostały zmienione na nowe " J ' k Z R d l drzew owocowych przy drogach nawołUje autor 

, c, , .' - Na Wlezę aSllogors ą· '"' a oms ca t k ,lo F Z ' b 'ki" l d' d" na których napisy umieszczone są w Językach Lorkowski rb. 18 ~r! l~U p: _. al ę s '. c o s~ zellle . l zew 
rosYJ'skim i Ilolskim. nadesłał na nasze ręce pan .r" JaklchkolWlek p. St. Karczewskl w swej bro-

. kop. 40, zebrane drogą dobrowolnych Ollal " ,l . d . d . - Nowy wynalazek. «Goniec Łódzki» do- . szurze pOŚWIęconej sauzelllu rze,~ l roz awaneJ 
nosi, że majster z fabryki braci Lange, p. l\Iali- bezpl.atllle przez Towarz. Ogrodlllcze w War-

Najwyższe nagrody, odznaczenia, rangi I zmiany. e nowski, wynalazł aparat, przez zastosowanie szaWl . 
którego przy warsztacie tkackim odrzuca się ~ Regens seminaryjum włocławskiego i proboszcz - Przeciwko przekupniom. Od wielu lat 
wszystkie heble i różne żelaztwo, wagi okolo barafii Kłobucko, kanonik kaliskiej kapituły kolegi- zaniedbany w Kielcach- jak pisze «Gazeta 
2 centnarów. Aparat, który waży tylko 40 fun- jalnej, ks. Kazimierz Pll acz otrzymał godność kano- Kielecka», przepis o wzbronieniu wykupywania 
16w, wprowadza w ruch 6 czólenek i jest o llika honorowego włOcławskiej katedralnej kapituły. artykułów spożywczych na rogatkach, od kil
wiele prostszej konstrukcyi. Pró!)y z aparatem Wikaryjll~z parafii Zgier~, lis. Piolr Frankicwicz ku tygodni na nowo wprowadzono w życie. 
tym w fabryce Ende i S-ka w Zabiellcu udaly przeniesiony zostal do parafii Goslynin.-Wikary.iusz '" dni targowe straż ziemska pod rogat
się, a " 'ynalazca aparat ten opatentował. parafii Biała IV pow. ral\'skim, ks. Wincenly Smo- karni r07.pędza gromady żydów, wykupujących 

li{lSki przenie~iony został do parafii Goszczyn \\" pow. . t t l ,lo 
- Nowy cmentarz. Z powodu uraku miej- grójeckim. od włościan wiezione do nHas a ar y nuy spo-

sca na cmentarzu li" osadzie 'Yłoclowicach, po- _ :\nod~zy pomocnik komisarza I-go ałek androlV- żywcze. 
wiatu lJędzi11sldego, mieszkal1cy wystąpili do skiego cyrkułu policyi łódzkiej, radca honorowy. - Ślub. iY iYiescn, w Szwajcaryi, odbył 
wladz O pozwolenie utworzenia nowego cmell- Włodzimierz Taboriski mianowany zostal komisa- się w d. 1 b. ffi. ślub panny Maryny Miłkow
tarza na ofiarowanych przez nich ziemiach na rzem I-go cyrkułu policyi czę~toclio\YSklej, a na sldej, córki zasłuźonego powieściopisarza na
przestrzeni 2,25 .. 1 sążni kwadl'ato,vych. Rząd jego lllle.J~Cl' przenipsiony pomocnik komisarza szego T. T. Jeża, z p. dr. Stanisławem 'Yeilem. 
gubernij'alnv w tv, ch dniach wydal odpowiednie I-go cyrkułu policyi łódzkiej, ~ekrelarz ~ubernijal- l\Iłodei parze serdeczne zas,. łamy żv. czenia. 

J BY Aleksander Kikltin.-I\.anceli~ta kancelaryi Gu- J 
na wykonanie projektu rozporządzenie. berna LOra Alek~ander Piekur miano\\"any młodszym - Przyjmowanie studentów. «St. Pet. 'Yied.» 

P. Stanisław Degell, buchalter piotr- pomocnikiem komisarza I-f.(o ucząslkll policyi czę- donoszą, że minister oświaty gen.-adj. iYan-
1\O\\'skiej izby skarbo,rej, miano,rany zostal ])0- ~tocllOwskicj. llowski polecił kuratorom okręgów naukowych 
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przyjmować z powrotem studentów, wydalo
nych z uniwersytetów w czasie zaburzeń stu
denckich w r. b. Studenci winni składać pro
śby na ręce rektorów uniwersytetów. 
~ 

Wiadomości ogólne. 
Władza wyższa poleciła, by wszyscy pra

cujący u majstrów cechowych mularskich i 
u prowadzących roboty illularslde za konsen
sami zostali zaopatrzeni w książeczki rzemieśl
nicze. 

- Naczelnik okręgu celnego radomskiego rozesłał 
cyrkularz do pod\yładnych jemu komór i przy
komorków, iż na zasadzie rozporządzenia de
partamentu policyi i na skutek żądania jene
rał-gubernatora warszawskiego, wszystkim za
granicznym żydom nie wolno przybywać do 
Rosyi bez paszportów wizowanych w konsul
tach rosyjskich. Ta zasadzie wzajemności pail
stwowej i rosyjskim żydom wzbroniony jest 
od chwili obecnej przejazd z pasa granicznego 
za półpaskami w otręb Niemiec i Austryi. 

- Naczelnik ruchu Dr. Żel. N adwiślallskich, in
żynier J. Borysow, na zapytanie głównego za
rządu kolei, co do przyczyn katastrof na lini
jach nadwiślańsldch odpowiedział, że aby zapro
wadzić luch prawidłowy i wzmocnić bezpie
CZeIlstwo--należy : 1) powiększyć iloŚĆ perso
nelu służbowego z powodu powiększonego ru
chu; 2) podwyższyć płacę służbie niższej; 3) 
d-a,ć tej służbie odpowiednie mieszkania, poło
żone jak najbliżej miejsc służby; 4) doprowa
dzić zdolnoM przewozową do właściwych po
trzeb ruchu osobowego i towarowego. 

- Ministeryjum spraw wewnętrznych wy
jaśniło, że podania urzędników o urlopy WID
ny być opatrzone 60 kopiejkową marką zgo
dnie z punktem I § 14 Ustawy Stemplowej. 

- Minister sekretarz stanu do spraw Księ
stwa Finlandzkiego zwrócił się z zapytaniem do 
gul>ernatorówo powiadomienie go o urzędnikach 
:finlandczykach, których możnaby przenieść na 
służbę do Finlandyi, jako posiadających język 
rosyjski. 

Z. BlBLIJOGRAFll l PRASY. 

«PRAWO MNIEJSZOŚCh dora Jerzego Jel
linka w przekładzie S. Posnera, opatrzone przedmo
wą Al. Świętochowskiego, wyszło nakładem «Prawdy». 

- «.MULTATULl» wybór pism-wydał świeżo 
({ Przegląd Tygodniowp, który w ostatnich czasach 
robi wrażenie zgrzybiałego starca, po nalaniu mu do żył 
świeżej krwi. Mullatuli, to pseudonim Edwarda 
Donkes Dekker, autora, który długie lata spędził na 
Jawie i 1I')"stępuje II' obronie mieszka6ców, przeciw
ko wyzyskowi ze strony holendrów. Jakkolwiek wy
danie .Przeglądu » jest jedynie streszczeniem-nawet 
ze streszczen ia tego widat, jaki wpływ musiała wy
wrzeć taka praca, tak napisana. 

- . CHEMIK POLSKh, pod tym tytułem zaczął 
wychodzić IV Warszawie tygodnik, poświęcony wszysl-

() 

TYDZIEŃ 

kim odłamom chemii. Redakcyja chce go uczynić 
organem tych wszy tkich rodaków, którzy samodziel
ną pracą przyczyniają się do budowy gmachu nauki. 
Zdaniem redakcyi nic nie stoi na przeszkodzie, by 
nauka polska zajęła takie samo stanowisko, jakie zdo
była sztuka polska. W otrzymanych świeżo trzech pierw
szych numerach spotykamy szereg prac naszych che
mików, którzy, zdaje się, wszyscy wezmą czynny 
udział w pracy, miejmy nadzieję, owocnej. Wobec 
coraz szerszego wkraczania chemii w każdą dzie
dzinę życia, nowe czasopismo winno znaleźć bardzo 
liczne szeregi prenumeratorów. 

- «GAZETA RADOi\ISKA ) 11'.1\'2 39 rozesłała 
kwestyj onaryj usz dla zebrania. danych, co do pól 
pracy społecznej, na których daje się odczuć brak 
pracowników. Kadesłane odpowiedzi pozwolą redak
cyi wskazać, do jakich zakładów naukowych mają 
się kierować mlodzi ludzie, kOJ1CZąCy w roku bieżą
cym średnic r.akłady nau·kolre. Pomysł jest bardzo 
dobry, ale jedynie wtedy może mieć znaczenie, gdy 
odpowiedzi nadejdą z całego Królestwa. 

- BROSZURA o leczeniu i zapobiegitniu zapa
leniu oczu u dzieci została rozesłana do gmin na-
zej gubernii w oryginale l. j. w języku rosyjskim. 

Autor tej broszury, dr. M. Rejch, napisał ją przed 
dwudziestu przeszło laty na Kaukazie i w przedmo
wie do I-go wydania zaznacza potrzebę tego rodza
ju wydawnicllY w języku miejscowym. 

~ 

ROZMAITOŚOI. 

- Przesada. Paryskie czasopismo naukowe 
«Kosmos» występuje przeciwko przesadnym subte l
nościom hygienicznym. 

«Kosmos » uznaje pożyteczność krzewienia wiado
mości o sposobach zachowania zdrowia, widzi jednak 
dużo przesady w tej dbałości. 

Dziś nie ma już ani jednego produktu, ani jednej 
sztuki odzieży, ani jednego przyzwyczajenia, których
by kto', gdzieś, nic uznał za szkodliwe dla ludz
kiego zdrowia, a nawet życia . Luźne zastępy ko
biet, neuropatów i tchórzów, oraz lud.li żupełnie zdro
wych, je~li nie na umy~le, to na ciele, przyjęły no
we teoryje, jako dogmaty niewzruszone i nie zasta
nawiają ię, że przecież ich rodzice żyli, i żyli zdro
wo, choć nie znali podobnych ostrożnośc i. 

I tak naprzykład kto~ , zachorował od żółtych poń
czoch jedwabnych, ztąd lYUiosek, że kolorowe poń
czochy są trucizną, ktoś po przyjściu z teatru do
stał influenzy, winne temu mikroby teatralne; tam
ten znowu w tramwaju jakoby zaraził się ospą, więc 
nie należy jeździć tramwajami. Któż zaręczy, że 
dla unikniQcia ospy, idąc pieszo spory kawał, od 
zbytniego zmęczenia i rozgrzania nie dostaniemy 
zapalenia płuc? 

Pierwszą w kazówką postępowania powinien być 
rozsądek i umiarkowanie: to najlepsi hygieniści. Sto
sujmy się do nich, ze pokojem, bo «spokój j esl. 
pierwszym obowiązkim obywatelskim». 

Zwolennik hygieny, tojestnie sam hygienista, lecz taki 
który uważa przepisy hygienistów za ewangielij ę, 
obawia się jeść, pić, ubierać się, jak wszyscy, sp au 
po dawnemu, podróżować, kąpać się, strzydz włosy 
po dawnemu, ba nawet nosa ucierać, bo w każdej 
tej czynności może tkwić niebezpiecżeńsLwo dla 
zdrowia, a nawet życia. Trucizną j est wino, piwo. 
trucizną woda przegotowana, trucizną herbata, kawa, 
Cóż więc ludzie pić mają'? Przesada we wszystkiem 
jest zgubną, więc i w dbałośći o zdrowie. Temu win-

o s 3 e 
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na nie hygiena, ani hygieniści, lecz sama publi
czno~ć, która, czytając niek rytecznie, uogólnia poje
dyllCze wypadki. 

Licytacyj@ W obr~Di@ guh@rnii piotrkowski@j. 

- W dJliu 31 llIaja (13 czerwca) we wsi Kaszewice 
w pow. piotrkowskim, na sprzedaż buksów do kół, od 
sumy 2100 rb. 

- 4 (17) lipca w sądzie okręgow)"m piotrkowskilll. 
na sprzedaż nieruchomości , położonej we wsi Rewica 
Szlachecka lit. B. w pow. brzezillskim, od sumy 500 rb. 

- 30 maja (12 czerwca) w Sulejowie. na sprzedaż 
mebli od sumy 110 rb. 

- 20 czerwca (3 lipca) w sądzie zjazdowym w Piotr
kowie, na sprzedaż nieruchomości położonej przy ulicy 
Szydłowiec pod :\i! 4-1:3. od SUlll)' 250 rb. 

- 7 (20) czerwca !la r)'nku w Rozprzy, na sprze
daż inwentarza żywego i młocarni, od sumy 11~0 rb. 

-- 28 maja (10 czerwca) w urzędzie gminy Zarki. 
na 3-ch letnią konscrwacyją studzien w temże mieście 
od sumy 500 rb. rocznie in minus. 

j)r. me_d. fl. Sfaub 
we Wrocławiu, Tauelltzienstrasse N2 84:-b. 

SPBcYialista chorób skórnych 1 moczo-płciowYCh, 
ew. B. O. 35-15) (4-2) 

Rozkład Letni pocią[ów na stacyi Piotrków 
od dnia 6 (19) Maja 1901 r. 
Odchodzą z Piotrkowa: 

Do Granicy i Sosnowca Do Warszawy 

2 Dl. 41 w nocy kuryjcr. 
4 Dl. 30 w nocy osobowy 
9 m. 29 rano poeztowy 

12 m. 35 po poło osobowy 
3 Dl. 15 po poł. osobowy 
5 m. 4 po poło pospiesz. 
6 m. 25 po poł. osobowy 
9 Dl. 47 wiecz. osobowy 

do Częstochowy 
Przychodzą 

Z Granicy l Sosnowca 

12 llI. 25 w nocy osobowy 

3 JIl. 5 w nocy kury jer. 
5 Ill. 7 w nocy osobowy 
6 m. 25 rano osobowy 
8 lIl. 25 rauo osobowy 

11 JIl. 8 rano osobowy 
1 m. 32 po poło pospiesz. 
6 Ill. 2 wiecz. pocztowy 
7 111. 56 wiecz. osobow)' 

do Piotrkowa: 
Z Warszawy 

11 m. 27 w noey osobowy 

OENY ZBÓŻ 
za korzec wagi 'Warszawskiej 

podług sprawozdań "Okólnika Rolniczo-Handlowego". 

ZBOŻA 

Pszenica wyborowa 
średnia 

Żyto wyborowe 
średnie 

J Ilczmi eI'1 browarny 
" na kaszę 

Owies wyborowy 
średni. . 

Groch warzelny 
pastewny 

Łódź I Piotrków 

Ruble i kopiejki. 

~G.40-6.80 
) 
)4.80 - 5.00 

4.80 
4.00 

) 
)3.31-3.80 

) 
)7.00- 8.00 

)5 n- 6 0 -) . ~,i)- .vi) 

) 
)4.10- 4.50 

~3.40-4.50 

~3.05-3.35 
) 
) 

........ Poleca się pierwszorzędny a tani 

.~ Hotel Angielski w mieście Czę
stochowie, w blizkości dworca kolei żelaznej. 

(0-17) 

"PIOTRKOWIANKA" 
Fabryka OCTU sprytusowego 

J.. G@~dfrr~ida 
~ __________ ~~ __________ ~.I'"""~,."~.".n,, .. ,,, .. ~,,~,,~,N,,"O,,"""'''''O 

eW/OREK BIURO NAUCZYCIELSKIE 
złożony z '7'-iu pokoi, dużej A. lWf ~ ~ ~.., ~ • 

willa w Zakopanem-przY,jmuje 
osoby podążające tam na lato. 
Willa leży przy ulicy Nowotor
skiej, w miejscu suchem. na wznie
sieniu; widok z niej piękny. Ca
łodziellne wykwilltne utrzyma
nie, wraz z mieszkaniem, od 3 do 
4,75 fi. dziennie. Pokojów 12-
z tych 4 bardzo duże. l Ttrzy
manie dziecka 1.50 fi. Acl1'es: 
.Julija Przystojecka, Zakopane; 
willa . Piotrkowiauka>. (5-3) 

~eran<ly, 2 przedpokojów. t y- !i"\\.. ~arrl'i'll~!f~6rJ<J~ł 
w Piotrkowie, dom W-ej Popowskiej luż spizarni i piwnic, z h:1ł- !F'.II 
Poleca wyroby swoje, jako bez szkodli- ehnią, korytarzem i QudYllkiem W Warszawie, Szpitalna X2 3. 

Wykształcenie [imnazyjalne, 

wych przymieszek fabrylwwanc, czyste a gospodarskim, położony w ogródku Poleca: nauczycielki, bony, oficyjalistki. 
niedrogie. (52- 20) z wyborowemi g·ntu.ukaIni Sprowadza cudzoziemki. (52-26) 
I---------------I~· o,",ocó,"" tuż pod lIJiastecz- ~ 

T O R F kiem, o kilkadziesiąt kroków od ... h ........ h ....... h ....... h ..... 

Dominium Lubiutó,", sprzedaje 
torf na morgi, Mizko kolei. U-3) 

STARODRZEWU 

kościoła, doktora i apte-
ki oraz doskonale zaopatrzonego LABORATOPYJUM KOSMETYCZ:NE 
sklepu. spozY"'ezeg'o H. GÓRSKIEGO 
! Jest zaraz ao sprzebnia! "Warszawa. Leszno L.t, 

Wiadomość: Żarnów, Sklep po- l' O L E C A: 
Żl"wczy E. Więckow kiej. (3- 1) .PUDEl..~ VENUS. w~'sokicgo 

",I... gatwlku, przylega subtelnie, nie dostrzc-

F ' k' k' galnie. w kolorach: dla blond~'l1ck różo-
900 sztuk na sprzdaż ortBDlan rot l wy i biały, dla brunetek kremowy. Cona dobre referencyj p, zllajomosć buchalteryi , 50, 30 i 15 kop. Sprzedaż w Składach 

i nielllieckiego. Zyczę znaleźć zajęcie biu- w porllbach, w połowie dębina. Wiado- Aptecznych i l'crfuIlleryjach. 
rowo. Piotrków. Wiadomość w Redakc~'i. mość: administracyja Dóbr Poddębiee pow. w dobrym stanie, do sprzedania za rb. 250. . ARAGO. naj skuteczniejszy śro-

(2-1) Łęczycki. (3-3) Dom Kępińskiego u p. Drewillg. (3-1) dek na odciski. Cena 30 i 50 k. (6- 1) 
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llro[a ŻBlazna W arszawsko-WiBdBńska 
Podaje do publicznqj \viadomo~ci, że na poniżej wymie

nionych stacyj ach odbędzie się sprzedaż przez licytac.yję publi
czną nastQpujqcych niewykupionych przez oc11JiorC'ó,\T tO"'al'ów: 

;M 22 

a) na stacyi Zawiercie 4 (17) września 1'. b. o godzi
nie 3 ])0 połll<1niu: 750 pu~ów lanego żelaza (surowca) z frachtu 
Sadki-Zawiercie ~ G354 ol1 Ruskiego Tmrarzystwa, pod adre
sem « Po]'(~l)a»; 

LINOLEUM "PROWODNIK" 
h) na stacyi Myszków 3 1 sierpnia (13 wrze.~nia) r. b. 

o godzinie 3 po południl l: parły ja po~pór (na użytek kopahl), 
wagi 735 pu~ów z frachtn Pinsk-Myszk ów :J'I~ 310 od C. Maj-

najprakłyczniejsze, najłahiejsze, bygieniczne i najłańsze 
pokrycie PODLÓG i SCHODÓW. 

GLÓWXE SKLADY: deJballJlIa na okaziciela duplikatu frachtu. (3-2) 

Senatorska 22, łelefonu 964. Sanataryum i Zakład Wodoleczniczy 
,Bystra obok ,Bielska 

Warszawa Nalewki 16, ,,965. 

f ó ~ ź Potrkowska 49, " 60. 
Szlązk aQstryjacki. 

W-yt:~or:nc llrz;:\<lzc:ni e ! Cen y 1 lJn.ia rli:o"VVuuc . c7ulijan cff{eisel P1'osp ektów do.<;ta1'cza Z (,WZful . (10-2) 

Zatwierdzone przez JW. Ministra 
Spraw \Vewnętrzll'ych i kaucyjonowane 

pod nrmą -

"Warszawskie Biuro O[łoszeń" 

AKUSZERKA 
Sokolska, osiedliła się w Piotrkowie 
i zamieszkała w dOlllu Pulwarskiego na 
ulicy Petersburskiej (Kaliskiej). (4-3) 

Wyłączny przedstawiciel 

Zowarzysłwa 1rowoanik. 
Cenn iki oraz wzory desen i gratis i franco . 

(W. B. o. ;\'2 2866) (4-2-3) 
Otwarte w Warszawie przy ulicy ·Wierz- Do dzisiejszego Jllumcru dołącza się arkusz 
bowej :112 8. wprost Niecałej. - Telefonu 2 powieści p. t. 
;\'l! 416. - Kantor otwarty od 9-ej rano 

do 10 wieczór. «PO K UTNICY». 

J 

PAPIER listowy, 

KOPERTY zwykłe, 
KOPERTY handlowe, 

BILETY zwykłe, 
BILETY angielskie, 

ZAPROSZENIA, 
MENU obiadowe, 

BLANKIETY nrmowe. 

KARTY nrmowe, 

etc. etc. 

wYkonyWa szyhko i gustownie 

DROKftRNI.ft 

M. DobrzańskiB[O 
przy Redakcyi "Tygodnia". 

.--. 
>t:l 

'"ó I '", 
-en ~ ~ 
o '" ~ ~ 

..!o:: ....... 
ar 

i:E 'a. 
o ~ :o ~ 

to -o 
F "--N 

CrriM~ CAZlM~ 

[~ MBtalllorphosa 
>,.c 
~ .- przeciwko PIEGOM. 
E - C) 

~ .~ Jedyny ~o ~\'ód 
.:oc: .~ autentycznosCl - /.1 lP. . 
.:oc: 'i podpis q<z!b-??1 c,. 
'" .'" -g Bez tego podpisu falsyfikat. 
.:n ~ Sprzedaj e s i ę we wszystkich 
>, ~ aptekach. sJd"adaclt apteczDych 
~ >, i perfumcrJ'jach.-SJd"ady głów
~ ~_ ne w Domu Handlowym J. B. 
. t;"t;' SEGALL w Wilnie i Odessie, 
z ~ a w Warszawie u Fryd. Pulsa 

c i L. Spiessa i Syna. 

,Il;o3DO.'ICnO J~eH3Yl)OIO. 

Kto nie szuka taniej tandety, a pra
gnie mieć maszyny rzeczywiście so
lidnej roboty, a przytem lekkie i trwa": 

łe, ten niech nabywa: 

ŻNIWIARKI i KOSIARKI 
cff{c. BormicHa. 

Fabryka Me. Corruicka studyjl~ e corocznie przez 
swych specyjalistów warunki żniwne nas~ego kraju 
i ciągl e udoskonala swe maszyny stoso wnie do na
szych potrzeb i dlatego żdna inna maszyna nie jest 
łak Dostosowana Do naszego pola i robotnika jak 

maszyny 

Me~ CORMlCKA 
Ceny na sezon 1>ieżący: 

Żniwiark a . Rb. 190. 
K osiarka .. . Rb. 14:0. 
Zniwiarka wiązałka . . Rb. 375 • 

Opisy wysyłają się na żądanie. 

llhFRED GRODZ~l 
Warszawa, 33 Senatorska. 

(12-5) 

Maurycy WIENER . 
w Piotrkowie, wprost Fary. 

SPRZE DAJ E-

CEMENT ze wszystkich fabryk. 

TEKTURĘ f~~~~~~vcową naj -

SMOŁĘ zagraniczną (lak) prepa· 
rowaną, 

Naftę, Sól,Oleje mineralne, 
Węgiel, Koks i t. d. 

b !!CENY UMIARKOWANE!! 
*~(" (3-3) 2./)* 

4 vOOO rb ~ 
j es t ~lo -vvypoźyczeuia razem 
lub częściowo. na nieruchomość w mieście; 
może być i ]lo Towarz)'stwie. Wiadomość: 
Izdebsk i, dom Kęp i ń sk iego na Tom iczy-
znie. (3-2) 

Pierwszorzędna Fabryka 

Sztucznych Nawozów 
pragnie wejść we współkę z ustalonemi 
firmam i. któreby się skutecznie zajęły 

dostawą 

Superfosfału 
Oferty nadsyłać do I-Iuasenste iu. 
e t; Vog'lc r A. G. Aull.oll.ccll. 

~~~~~~~~'t"~h~&a.~"'~M~h&a.~"'~~"'~h~&a.~"'~I~~~~~~~ expcdit ion. H r e ~.l u u. pod . OI-INE KUNSTDU NGER 
I i:EIN REINGE "WINN" -
(. Bez sztuezn~'ch nawozów nie może być Aleja Jerozolimska 84 czystego zysku . ). (5-2) 

(róg Marszałkowskiej). i"- Pół roku temu ~ 

Przyjmuje w komis do sprzedaży wszelkie przedmioty. 
Posiada na składzie 1\1 e b l e II O"W e i u ż y w a n e . 

(w. B. 0.)1; 2955)Wielki wybór l\fAHONI. - Ceny nizkie. (6-2-3) 

Redaktor i Wydawca 1\Iirosław Dobrzański. 

zginął kwi.t 
Towarzystwa \\Tzajemnego K redytu za ~ 
38 z d. l (13) stycznia 1899 1". na rb. 25 
wydany na im ię Leizera F ischa. Ostrze
żenia zr obiona i kwit nie ważny . (3-3) 

W drukarni M. Dobrzańskiego w Piotrkowie. . 
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- To nie moja w tern wina-odrzekła ze 
. spokojem Orszula. 

- r któż jest on amor w przyłbicy?-ciągnął 
dalej z przekąsem już Rudziec. 

- Pan Bartłomiej Łoboda-odpowiedziała 01'
szura, zawsze spokojnie a wyraźnie. 

Pan Łoboda! - powtórzył ze zdumieniem 
Rudziec.-A, winszuję, tysiąckroć winszuję matuza
lowych lat życia ~ zclrQwieczka! Złotego, niewyczer
})anych wód potoku, pomyślności wszelakiej!-i bujał 
'wciąż dalej po rozbujałych fluktach bredni, kłaniając 
się i usuwając do dl'llgiego pokoju. 

Rudziec, jak szczwany lis, natychmiast ochłonął 
po doznanej porażce i przestąpiwszy próg sąsiedniej 

izby, już zmylił za sobą pole, już powitał obecnych 
sfałdo,yaną w stały uśmiech maską naj szczerszego 
przyjaciela wszystkich wogóle i każdego z osobna. 

MaskQ tę zachował i na weselu Bartosza z 01'
szulą,... Zdawał się być szCZ(~śliwszym od pana mło
dego, wszystkich całował, ściskał, a pijąc z trze,,·i
czka panny młodej, palnął panegiryk bezczelny, iż 
«ani gody Ziemskiego Raju, ani \\' Kanie Galilejski~j, 

ani żadne inne wit1ziały kiedy, ani "' idzieć będą 
potem tak dobranej pary» , a on , «co dożył tego 
jedynego pod sloilcem widoku, co widział na własne 
ubeatyfiko,,'ane oczy z,\-iązek przezacny małżeJlski 
J. W. Chorążyca Bartłolllieja Jastrzębiec Łobody 
z J. "IV. Cześnikó\'.-ną Orszlllą Kotwic Solską , odtąd 
godziny s\\'ego szczęścia lic?'yć będzie razem z Jaśnie 
Wiellllożnym Nowożeńcem. » 

U}[SOTd T U)[Z'J11.lJ\1 'U){lQ}[ taA\'BU 'auqe~nłs oqlS.\ZSA\. T 
lp.\uqa:(:ułs lPP[łS.\ZSAI. 'T}IPUTSBS ep['łs.\ZSA\. T l\i9pUTSUS 
lI'JT)nS.\Zs.\\. ''Uro~zpo.rąop uZ'Jzsoąo.ld UZPo~S}[ ;>~OlUO.§')! 
'U !u A\. o.j1alpnł.§ 'O[iCZB'łSBUV 0uuud '0)[lO}'J ;>HoMeTu 
«iJ[OS T lD[dud '1qduzJ» {RZ'JUZ T «;:> .\z'Juso iJf 'EZ.IJ,» 
:'JeTzpn li IUr~·\urod 'TJEU20 'JTue.q~ ellsuf uu }[eTA\od 
uw~u'Uz'JZSl1lrO 0Ts UłBTuułsUZ A\92[S90d ZJ9 Z lI'J:\m:q 
-orm po u ;:>az.qud l,T'BU Uł1\Z'JRI aTu 'Uuuud APU 

'r)[z'JUU,\P 
-ar uJ[1,lap.lOs UTUUA\.O}[Ur·\iUO}[S T[J'U.IUruruz A\ 'uJ[OS z 
o.§aqs[os 'EluJUli m[~u~az'J llUIOp op OlS0Z'J łu:?:p:(:Jf 
-UZ 'o'Js[odo)llOTA\. .~ 0Ts nrua[p0Tso od 'JG~zpntI 

'modnł m.\łZs.\z.rd puu 
A.ll1zBd Olpp 'JYz.qso T 'JiJ?kq 'Uluz'Jul'EZ UZSllp o§of 
~u'J9Tu 9.T9PI 'OIO}[ allUA\O.I'UZ'J'UZ 9TJOlSrA\ o'ł OlKa 
'UłU('El~Zod 0Tu tG.\\UU ;:>Or~JCllI uwuur moz'JTu o mu 
UJ9Pl ' l\U~'JUA\OłO}1 łUlsoP lIJTo.\\S TP1D[ZUTAI.OqO l.P,\.\\' 

-ou lP.\l Al. Kąo}[u! 'aTqoTs 'UW ł.c~ 9~U l\qQ}[Bf ' 0r:s 
0łB .\\UPZ a:?: 'l\POq0'ł UIaTuoTLU T '1D[~IO[nll'EH 'U[UZS.IO 
UTllUd pUlT qardo U~UU1\\.0 .\mlds .\\. U1.C\i~r·IU:?: }lB'ł ł·Cq 
're9U!.cz.ld T Azs~Trqfuu pUTsUS o)[Uf '(gsoł20 mus 0Ts 
UI.\.T9Pl) 'qs['o.\\. O}['B f ·n~uuło.\\.ocl Um!Ol~S UIa,~ou ,l\' 
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Ruclziec przybył od północno-wschodnich kresów; 
zkąd?-napewno nie było wiadomo. Sam utrzymywał, 
że na chlebie rycerskim nigdzie miejsca 11ie zagrzał, 

że ojcowiznę na Żmudzi zmarnOl\'ali opiekunowie, 
kiedy jeszcze był w kOInyikcie, że IV czasie \\'ojaczki 
ożenił się i tamże zaraz na kresowej stannicy żonę 
utracił, że potem wszystko mn obrzydło i że uciekł 

z tych miejsc, w których kochanie serca swego po
chował. Pokątnie zno,,·u głosili o panu z Wydmu
chów całkiem inne kroniki: jakoby ościami żołnier

skiej zrazówki ani razu zębów sobie nie przetarł; 
jakoby tylko ożenił się z wdową po zabitym rJ~
cerzu, której syna gdzieś IV świecie zaprzepaścił , 
z czego wdowa wkrótce umarła; że sam jakoby już 
po raz dl'Hgi zabierał się do stanu małżMIskiego, ale 
się pasierb, niespodziany i niewyglądany wcale, na
gIe jakby durh z pod ziemi ukazał i trutnia z ma
cierzYllskiego ula wykurzył; że 11 . Paweł, jakoby 
z aprehensyi, ndał się na kresy szukać śmierci , tym
czasem nurkiem płynął ciągle na zachód i wychylil 
dopiero czub na ostatnim kraIku Wielkopolski, na 
Wydmuchach, które )i:upił od modnego młokosika, ('o 
kosztem całąj fortuny ojcowskiej , a torem Doświad
eZyllskiego, jechał do Paryża polerować ,,- sobie gru
bą mowę i obyczaje rodzime. 

Za Łobodą, krzyżem także , leżał Janek, ulco
chany sługa pana, chłopak średniak, krzepki a sma
gły , którego p. Bartłomiej brał z sobą. Mial ou na 
sobie sukmanę włochatą z szarego samodziału, czar
nemi sznury szamerowaną, przewieszoną przez plecy 
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czarną, skórzaną ładownicę, a u boku szablę w zie
lonej pochwie, która wisiała na zielonym, wełnianym 

pasie. Gromada wiejska ludu i wszyscy dworscy sta
li za państwem, modląc się gorąco z wyrazem żalu 
na twarzy, szczerym, wymownym; znać było, że że

_gnali bardzo dobrego pana. 
Po skOl1czonej mszy, ksiądz Rybka dał ko

munię ~w. , poczem od ołtarza powiedział jędrne 

słówko, aby pokrzf\l)ić ~erce Łobody, słabnące 
w piersiach na widok zapłakanej żony młodej i kwi
lącej w poduszce Hanlllki. 

- A teraz-rzekł kaznodzi~ja, kończąc mówkę 
- \\'eź młoda matko pierwiosnek twojego serca, 
jeszcze w bieluchne spowity rąbki, -wznieś go ku 
niebn. przeżegnaj nim głowę ojca i jego drogę. Za 
tym krzyżykiem ręki niemO\\'lątka Pan nasz, Jezus 
Chrystus, na pro~by niewinnych dzieci najbardziej 
('wły. zeszle ~więte pllłki s"'oich aniołów, co cie
niem białych swych skrzydeł zasłonią piersi rycerza 
od ciosów i "wyprowadzą go bez szwnku z krwa"wego 
kurzu bitwy, na łono spokoju do domo'wego ogniska; 
bo «strzeże Pan kości sprawiedliwych i żadna z nich 
się nie skruszy.» Tak upewnia Pismo świQte! Amen. 

Po mszy, pożegnawszy łzawem bez słów uści
skiem łkającą Orszulę i niemowlątko swoje, Łoboda. 

dosiadł konia, ruszył wolno z mi~jsca i za~piewał 
poważnym głosem pie~ń ko~cielną bole~ci czasów: «Boże 
łaskawy! przyjmij płacz krwawy upada:jących ludzi» ... 

Słońce rzuciło właśnie promienną swoją strzechę 

na wierzchołki jodłowego lasu, gdy ~rodkiem, w cie-
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skiwania ludzi, na takiem świętem wcieleniu, na 
takiej duszy przeczystej, nigc1yby się nie poznał, 

chociażby wiek z nią przeżył, tembardziej nie mógł 
jej teraz zroznmieć, gdy nadzieja posiadania Orszuli 
olśnie,vała go nieustannie. Wśród bJ}ska"\yic ,vłasnej 

wyobraźni, łagodność j~j brał za przychylanie się 
woli, za pozyskiwaną skłonność ku sobie i zacierał 

ogromne sw~je lapiska. Pomyślnego więc sllkcesu 
konkurów pewny, acz nie upoważniony niczcm, ani 
półsłówkiem, ani jednem życzli\\'em spojrzeniem, sko
rzystał z pierwszej sposobno~ci. z l)ienyszej samotnej 
chwili i przystąpił do oświadczyn. 

- Wszystkiej ja żY"'ota mojego delicyi-rzekł 
stylem XVII-go wieku,-jakoby od błyszczącego 
modą tulipana, od serdeńka imci panny Orsznli, 
wyczek1~ę i o nie solenniter supliknję, s,,'oje też 

z płomienistym afektem, jako niegodny wymiar ofia
ruję, paluszki rącząt calL~ąc i do stópek się pomo
stem uniżonym ~cicląc. 

- Powstań, waszmosc, panie Pawlel-odpo
wiedziała prosto Orszula, wyciągając pochwyconą, 
jak w kleszcze, rękę . -Nie mogę przyjąć ofiary serca 
waszmości, bo swoje już innemu ofiarowałam. 

Po tak nagłym a niespodziewanym dyngusie, 
wstał z klęczek Ruclziec, zmięszany, a że na taki 
obrót sprawy nie miał jeszcze przygotowanego fra
zesu oratorskiego, wybąknął więc półgłosem: 

- Że też to onego, o przyjaUl się z ręką 
współubiegającego szeremierza, nie widzieli ludzie 
w swoim czasie? 
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